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Dziś św. Mateusza. 

Jutro św. T umasza.

J i A Z W
TEATR NARODOWY Dziś i ju­

tro wiecz. „Wielka milość“, z Ćwi­
klińską, Eichlerówną ■ Osterwą w ro­
lach głównych.

I ł a IR POLSKI; Dziś i jutro wiecz. 
„Tessa”. W niedzielę o 3 pop „Tes- 
sa“.

W próbach por* kierownikiem rety 
aersicim Węgierki „Klub Pickwicka”
Dickensa.

TEATR NOWY: Dziś i jutro kome- 
aja „Sprawy rodzinne” w. reżyserii i z 
udziałem Stanisławy Wysockiej, w 
obsaazie: Węgrzyn, Balcerkiewiczów- 
na, Halska i in.

TEATR MAŁY: Dziś Winawera
„Ryk byłego Lw a '.

. r A . K LETNI; Dziś „Złota cio­
cia" Gavauit‘a.

TEATR KAMERa LNY: Dziś i ju 
tro „Marura” z Andrzejewska, Grywiń- 
ska i i-dwemow:czeiT.,

TEATR MALICKIEJ. Dziś .P.ofe- 
sja pani vVurren” z Malicką. Ciesz- 
kcwską, Bcy - Rydzev/skim i n.

CYRULIK WARSZAWSKI: Dz.ś 
i jutro wodewil „Kariera Alfa Omegi” 
z Dymszą, Zniczem i broenwiczówuą 
n< czele zespołu.

TEATR HmLLYWOOD: Dziś re
wia z udzfałem Chóru Dana, Szczep- 
ka i Tońka na czeie zespołu.

OPERETKA (Kanwa 18) Wkrótce 
,,Wesoła wdówka” Lenara.

W a r s z a w a  d u s i  s i ą
wobec braku ogrodów, parków g zieleńców
Karyjocfne zaniedbanie w plenach zabudowy sium y

Warszawa jest miastem puzba- 
wione.n - zieleni. Wiemy o tem 
wszyscy —  ale bratc parków, skwe 
rów, plantów i zielonych prze­
strzeni odczuwamy ze zdwojoną 
siłą w okresie lata i wczesnej je­
sieni, gdy przed spiekotą murów 
nie ma się gdzie schronić, gdy na 
ulicach unoszą się tumany Kurzu, 
pyłu i piasku.

TylKo corny, Kamienice..
„Zielona bolączka” Warszawy  

znowu wysuwa się na plan pierw­
szy obecnie w okresie, gdy mamy 
do czynienia z ożywionym ruchem 
budowlanym. Rosną w rekordo­
wym tempie nowe mury, czerwie­
ni się świeża cegła i bieli niewy- 
sclmięty tynk —  na Grochówie, 
Saskiej Kępie, Mokotowie, Mary­
moncie rosną zwarte kompleksy 
gmachów, długie szeregi kamienic 
dookoła których na pustych, za­
sypanych jeszcze śmieciem i gru­
zem placach wyrosną na przyszły 
rok i za lat kilka nowe domy. I za ­
wsze tylko domy —  olbrzymie 6-io 
piętrowe kamienice i zgrabne dwu 
piętrowe domki rodzinne —  na o- 
grody miejsca niema. Założenie 
trawnika lub ugtódka uważane

Uri w y  o d d z i a ł  K .  K .  0 .
dla mieszkańców Mokotowa

W  sobotę o godz 5 popoł. odby­
ło się poświęcenie lokalu trzeć,ej 
f i l i i  K. K. O. m. st. Warszawy, 
zaiozonej dla m ieszkań ców  Moko­
towa przy ul. B aga te la  14 (róg pl. 
Unii Lubelskiej).

Otworzenie nowej placówki osz­
czędnościowej świadczy o wiel­
kiej żywotności K. K. O., która 
od lat 11-tu rozrasta się w szyb­
kim tempie. Dziś liczy ona 92.000 
wkładców, ponad 110 milionów 
Wkłaaow, ooraca kapitałem jed­
nego miliarda złotych w ciągu 
roku i udzieliła dotychczas oko­
ło 400 milionów złotych pożyczek 
sterom pracowniczym, na budo­
wnictwo mieszkaniowe, na po­
moc dla rzemiosła i t. p Kasa 
stołeczna jest dziś największą 
K  K O. na ziemiach polskich, 
poważnym źródłem Kredytowym 
dla rozwoju przemysłu budowla­
nego różnych gałęzi rzemiosia, 
drobnego przemysłu i handlu. 
Wysiłek w kierunku stworzenia 
własnego, roazimego kapitału 
jest niewątpliwie jednym z naj- 
powazi. .ojszych czynników w wal 
ce z bezrobociem i w walce z o- 
panowu„ącym nas nadmiernie 
kapitałem żydowskim.

Poświęcenia nowej filii doko­
nał wczoraj ks. prałat Nowakow­
ski, przemawiali prezydent mia­
sta S t a r z y ń s łd y r e k to r  KKO  
Zacharzewski, oraz prezes Stow. 
Przyjaciół Mokotowa Kirst. W  
przemówieniach podkreślono ży­
wy rozwój KKO na te: enie stoli­
cy, oraz wzrost „nałogi ‘ oszczę­
dzania wśród 'obywateli Warsza-

| wy, którzy 4uczą się żyć na za­
pas i troszczyć o własną przy ■ 
szłość i dobrobyt.

I Biura nowej fi iii będą czynne 
1 sd poniedziałku dnia 21 wrze- 
sma. Stworzenie trzeciego od­
działu będzie niewątpliwie wiel­
kim udogodnieniem dla miesz­
kańców południowej Warszawy, 
która liczy z górą 60.000 obywa­
teli i rozrasta się w szybkim 
tempie przez budowę domów mie­
szkalnych, nowych gmachów wyż 
szych uczelni i t p.

Koncert 
ormiańskiego artysty
Dnia 22 b. m. o gudz. 20 m. 15 

odbędzie się w sali im. Karłowi­
cza recital sławnego ormiańskie­
go artysty kemanczysty p . Rou- 
bena, który przyjechał wraz ze 
swroją małżonką, znaną pianistką. 
Kemancza jest to stary instru­
ment smyczkowy arabski, posia­
dający jedną lub dwie struny. 
Persowie uzupełnili go do trzech 
strun, p. Ruben zaś gra na czte­
rech strunach. Ton kemanczy 
jest pośrednim między wioloncze­
lą a skrzypcami. PP- Roubenowie 
przybyli do nas po dalekiej podró­
ży przez Rumunię, Egipt, oypr, 
Palestynę. Syrię, Mezopotamię, 
Persję, Indie, Jawę, Japonię, Chi­
ny, Mandżurię, i ZSRR.

Po gościnnych występach u nas 
wyjadą PP. Roubenowie na dal­
sze tournće po Europie i Ame 
ryce.

jest przez wielu przedsiębiorców 
za marnotrawstwo —  place bu­
dowlane w stolicy są przecież ta­
kie drogie!...

Upo&ieazeme stolicy
W orew zasauom nowoczesnej 

urbanistyki (zasada naczelna: 
żadna ulica, żaaen dom nie powi­
nien powstać bez oparcia się o od­
powiednią ilość zieleni) —  wszyst 
kie wolne tereny w  najbliższych o- 
kolicach Warszawy przeznacza się 
pod zabudowę, pozostawiając tyl­
ko b. skromne skrawki na zieleń. 
Tak zabudowuje się Ochota, Mo­
kotów, Sa3ka Kępa, Grochów, Wo­
la i inne przedmieścia, które pra­
wie zupełnie są pozbawione ziele­
ni. Przewidziany planem regula­
cyjnym pas zieleni na terenach 
pofortecznych, który miał otaczać 
Warszawę półkolem od południa, 
zachodu i północy na niewielkim 
tylko odcinku przy ul. Ursynow­
skiej w Mokotowie został zrealizo­
wany, natomiast w dalszej swej 
długości zostaje stopniowo zabu 
dowywany. Ogółem, mmjskie par­
ki, ogrody i zieieńce w Warszawie 
zajmują powierzchnię zaledwie 
212 ha, co w stosunku do obsza­
rów miasta, obejmującego 12.468 
ha stanowi zaledwie 1,7 procent. 
Na jednego mieszkańca wypada 
przestrzeni zazielenionej 1,76 m. 
kw., gdy nawet w fabrycznej Ło­
dzi przestrzeń ta wynosi 4,1 m. kw 
we Lwowie —  5,5 m. kw w Lu ­
blinie około 11 m. kw. Upośledze­
nie Warszawy pod tym względem 
występuje jeszcze bardziej jaskra­
wo, jeśli porównamy ją  z miastami 
zagranicznymi: np. we Frankfur­
cie nad Menem przypada 77 m. 
kw. zieleni na jednego mieszkań­
ca, w Wisbadenie 187 m. kw., a w 
Damm3taót aż 346,9 m kw.!

Mamy więc aż nad to wiele za­
ległości do odrobienia. Przed woj­
ną i bezpośrednio po wojnie kwe­
stia zielem przy zabudowie mia­
sta była przez szereg lat zupełnie 
pomijana —  wiemy na jakie trud­

ności napotyk i s:ę. gdy trzeba u- 
iządzic nowy park w starych dziel 
nicach stolicy: np. urządzenie 
parku wołskiego wymagało ogrom  
nych kosztów i wy*3iłku —  trzeba 
Dym burzyć starą cegielnię, zasy­
pywać 70-metrowe doły po gli­
niankach, dokonywać uciążliwych 
niwelacyj terenu.. Jeźel jednak 
urządzanie skwerów i ogrodów w 
budowanych jest mimo wszelkich 
przeszkód konieczne —  to coż do­
piero w stadium tworzenia? No- 
wra, piękna Warszawa w trosce o 
estetykę, no i o zdrowie swych o- 
bywateli nie może i nie powinna 
o kwestii zieleni zapominać.

Moralny oben* ązek
Istnieje ustawowy obowiązek 

dostarczania terenów na zabudo­
wę miasta przez państ-wo i przy­
mus wywłaszczania prywatnych 
właścicieli dla tych samych ce­
lów. Nie ma przymusu dostarcza­
nia terenów w  ceiu urządzenia na 
nich parków, skwerów i ogrodów
—  tem niemniej do akcji takiej 
winno się poczuwać i państwo i 
prywatni właściciele gruntów. 
Moralny Obowiązek troski o wy­
gląd stolicy ciąży na nas wszyst­
kich.

Dowód troski o wygląd stolicy 
ciąży na nas wszystkich.

Dowód zainteresowania i ro­
zumnej troski o zieleń Warszawy  
złożyli niedawno pracownicy miej 
scy deklarując zasadzenie 200 
drzewek na ulicach Warszawy. 
Ich- śladem poszli pracowilicy 
ZUS., którzy zobowiązali się dc 
obsadzenia ul. Książęcej i pracow­
nicy Banku Polskiego, którzy ob­
sadzą własnym kosztem ul. Czer­
niakowską. Oby ten przykład był 
bodźcem do pożytecznej akcji dla 
wielu innych organizacyj zawo­
dowych i instytucyj społecznych
—  wspólny wysiłek i. (job.rt yyola 
może sprawić, że Warszawa bę­
dzie jeszcze miastem zieleni

9 1  A  £  2  0
Ponleaziałek, września 1936 r.
6.30 „Kiedy ranne... 6 33 Gimna 

styka. 6.50 Muzyka (pl.). 7-20 Dzien. 
pór. 7-3o Progr. na dzisiaj. 7.40 Ze­
spól „The Bohemians” (pl.). 8-00 Aud. 
dla szkól.

11-30 Ajd. dla szkól; „Przez lądy i 
morze — w Egipcie” (dla dzieci st.) 
11-57 Sygnał czasu i hejnał z Krako­
wa. 12.03 „Skrzynka roln.” — inż. W. 
Tarkowski. 12 13 Dzien. połudn. 12.23 
Muzyka (pł.).

15.30 WiaJ. gosp. ,5.45 „Nie rób
tego”   opow. M. Domańskiej dla
dzieci (ze Lwuwai. lfi.jo Kon;, po­
pularny w wyk. Ork. 1 ilh. pod dyr. 
J. Ozimińskiego z Ciechocinka (przez 
foruń). 16-45 „Dlaczego warte popie­
rać opieki szkolne* *—■- pogad. Al. Pi­
skom 17,00 Konc. solistów Wyk.; 
Zb. Grzybowski (fortepian), Z. \uam 
Ska (wicionczeta), Ł Maj (śpiew) 
17-50 Odczyt o Macierzy Szkolnej w 
udansku. 18-OU „Skrzynka ogolna” 
Dr. M. Stępoe.ski. 1815 Konc. reki. 
I80O Pogud. aktualna- 19.00 „Z róż­
nych siron” _  konc. w wyk. Malej 
Ork. P. R. 1 A. Szlemińskiej (śpiew,, 
Wykona ork. z wystawy Rad 26-00 
Aud. żołnierska. 20-30 „Katorga alek­
sandrowska” — (wrażenia z Syberii) 
— felieton mji M. Leoeckiego. 20-45 
Dzien. wiecz. 20-55 Pogad. aktualna. 
2100 G Mahler: IV Symf. Ork. P. R 
pod. dyr. G. Fitelberga. Solo sopra­
nowe odśp. W Łozińska. 22-00 Wiad. 
spod 22 15 „Gre - gre, fc.eBoly — 
poszły żaki d ) stodoły* Aud. muz. 
St. Wasylewskiego ilustr. autentycz- 
nemi piosenkami żaków staropol­
skich. Reżyserja St. Roy*a ( 7 Pozna 
nia). 23-00 Muz. tan. (p l).

WTOREK, 22 września j936 r. 1

630 „Kiedy ranne... 6-33 Gimna­
styka 6-50 Muzyka (pł.). 7.2O Dzien. 
por 7.30 Progi na dzisiaj 7.40 Pio­
senki (pł.). &.U0 Aud. dla szkół.

11 30 Aud, dla szkól; (dia dzieci 
(mi.): „Ogórek dyni, wstydu niu czy- 
ni“ — obrazek ’C. Hcrtża. 11157 Sy­
gnał czasu i hejnał z Krasowa. 11-57 
oygnał czasu i hejnał z Krakowa. 
12-03 „Testament” — feiiet. pra .-no- 
spoleczny J. Zielenczykówny 12 23 
Konc. Seksteiu N. Manskiej. 13.10 
Chwilka gesp. domowego. 15.30 Wiad. 
gosp. 15.45 „Skrzynka PKO". 16.00 
Muzyka ..amer-ina (pł.). 16.45 „Szar­
ża pod Samo-Sierrą —  odczyt wygi 
dr. J. Staszewski (z Poznania;. 17.00 
Muz. tan w wyk. Maiej Ork r  R. z 
uciz. L. Romanowskiej i Czwórki Ra­
diowej” (refreny) (z Wysiawy Radio­
wej), 18.00 „Listy z i uculszczyzny” 
— ielieion prof. K Brończyka (ze 
Lwowa). 18.10 „Pan od przyrody był 
za granicą” —  pogad. S, Śum nskie- 
go dla d-ieci st. 18.20 ,Życie kult. sto­
licy”. 18.25 Konc. rt„. lf.00 Pogad. 
aktuaina. 19.10 Konc, Ork. Symi. P. R. 
poa ayr. M. Mierzejewskiego z udz. M 
Zabejdy - Surr.ickiego, (tenor). 20.0 
Muzyka dwulortep:anowa w wyk. St. 
D ibryszyckiej i Ign. Rosenbauma. 
20.30 „Marysitńka” — szkic lit. —  T 
Boy Żeleńskiego. 20.45 Dzien. wierz. 
20.55 Pogad. aktualna. 21.00 „O piętio 
wyżej’' —  opeietk* w 3-ch aktach lgn. 
Gerta. Libretto A.. Lenczewskiego 
22.20 Wiad. sport. 22.35. Utwory 
skrzyp,* c Hegra M. Neumiller. Przy 
fortep. T. Ryder (z Łodzi). 23.00 Muz. 
tan. (pł.).
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Zażydzetiie przemysłu wód gazowych

ATLANTIC: „Pasteur .
ACRON: „Pat i Patarhon jako więź 

niówie” i „Na„ze sioneczKo”.
ADRIA* „W  cieniu samotnej so- 

sny”.
a  MOR: „Żle kochana” i „Niebez­

pieczny flirt“.
ANTINE a : „Ostatnia Serenada” 

i 4 tAMuszkieierów”.
At-ÓLLO: „Jadzia”.
AS: „Wyprawy Krzyżowe” 1 do­

da* ki.
BAŁTYK: „Rosę Marie”
BIS: Kcctia.ii wszystkie kobiety” i 

„Szkarłatny kwiat”.
COLOSSEUM (małe): „Dzień wiel­

kiej przygody”.
CAPITOL: „Trędowata**.
CASINO: „Fredek uszczęśliwia

świat".
CORSO* „Burłak z nad Wołlgi” i

rewia
CZa RY: „Nowe przygody Tarza­

na”.
EL1TF' „Ziota dziewczyna” I „,Czer 

wony jultan”
tCIlUOPA: .Błękitna „urada”. 
FAMA: „Serca ze stall”. 
FILHARMONIA: „Jedna z tysią­

ca”,
FLORIDA: „Morderca” i „Czar 

młodości”.
FORUM: .Człowiek, który wiedział” 

i Zew krwi -
GDYN ia : „Takie są dziewczęta *. 
HFLJOS: „Jrgc W ołk- Miłość*- 1 

dodatki.
ITALIA. „Księżniczka Czard* sza” 

i dodatki.
KOMET .Królewska ia wory te".
> OS: Kocham wszystkie kob.ety” 
m a j ESTIC. „Cygańskie dziewczę" 
MASKA: „Oskarżana; cię m«tko“

i „Prokurator Alicja Horn”.

H a  e k r a n a c h
„G R ZE S ZN IK  MIMOM O L I”  ) 

w kmie „S ty low y”
„Stylowy” reklamuje nowego ko- 

m".:a filmowego, Joe Browna, podob­
no cies^ąceg. się w Ameryce w t [- 
ką popularnuścią. Joe Brown mabyc 
rzenomo odkryciem Maxa Re.nhurJ- 
ta, który po załamaniu się remhard- 
towskiej linii w teatrze, próbuje 
szczęścia w filmie.

Z owem, przez posłuszną reklamę 
sławionen. odkryciem, jest kiepsko. 
Bmwn, aktor o oryginalnej (po­
wiedzmy szczerze —  gorylowatej) 
tw*arzy, jest typem cyrkowego klow­
na i cały jego komizm odwołuje się 
oo tych sam) ch efektów, jakie są 
„gwoździem” występów na arenie. 
Główny popisowy numer Browna 
jest właśnie taką typową mieszanką 
eKwilibrystyki z wrzaskliwym dow­
cipem.

O Brownie mowiono, że wprowa­
dza do filmu nowy rodzaj humoru 
Omyłku — Brown powraca do po­
czątków filmu niemego, do pie^w 
szych fi'mów Chaplina, kiedy to ko­
mizm sylwetki i gestu był iui całą 
skalą ówczesnego aktora Na dobro 
Browna można natomiast zapisać za 
cięcie charakterystyczne i doprowa­
dzenie niektórych sytuacyj do absur 
du o nieodpartej sile kom-cznej.

Film. przystosowany dc trustów a- 
merykańskich, będący właściwie jed

Do jednej z najbardziej opano­
wanych przez żydów gałęzi prze­
mysłu należy bezwątpienia zali­
czyć fabrykację wody sodowej i 
kwasów owocowych. Najwymow­
niej zresztą świadczą o tem cy­
fry h d . w Damej Warszawie. Na  
liczbę przeszło IzO fabryk wód 
gazowych jest zaledwie 14 w czy­
sto chrześcijańskich rękach. W o­
bec tego smutnego stanu rzeczy* 
z radością należy powitać inicja­
tywę kilku wytwórców wód gazo­
wych, zmierzająca do zorganizo- 
w inia wszystkich wytwórców 
woil gazowych chrześcijan celem

obrony wspólnych interesów. 
Projektowane jest również uży­
wanie przez producentów chrze 
ścijan wspólnego znaku na ety­
kietach, celem ułatwienia konsu­
mentom orientacji co do pocho­
dzenia wody sodowej, kwasów 
i t p .

Sprawy te będą omaw iane na 
specjalnej konferencji wytwór­
ców wod gazowych, która odbędzie 
się dziś, w poniedziałek 21 wrze­
śnia r. b. o godz. 20-ej w lokalu 
Centralnego Związku Detaliczne­
go Kupiectwa Chrześcijańskiego 
R. P. przy ulicy Ordynackiej 9.

Z  fmusia

nym numerem rewtuwym, rozbudowa 
nym w półtoragodzinny program, 
nuży naszą publiczność i tylko chwi­
lami bawi.

, RO&E - MARIE” 
w „BaLyku”

„Bałtyk” gra operetkę, ufając, że 
każdy widz kinowy nia wbite mocno 
w głów*, iż J- Ma; Donald jest uro­
cza, u Van Dykę świetnym majstrem 
od komedii muzycznych. Van Dykę 
jest istotnie sj ecem w tym rodzaju 
fi'mów i potrafi zmontować wdewi- 
sko, o którym s1 andartowu pisze się, 
że jest olśniewające. Partnerem Jea­
nette Mac Donald jesc Nelson K 
dy, śpiewak o silnyn i czystym gło­
sie. Kto lubi muzykę lekką i tu w szy 
stko, co w filmie kosztowało produ­
centów „milion dolarów", może się 
wybrać do „Bałtyku”.

„JEDNA Z TYSIĄCA” 
w „Filharmonii”

Dla wielu miłośników ’« is od cza 
su „Ostatniej symion:;' Jarta Eó- 
gerth stała się filmowym Kiepurą w 
: pódnicy. Jej nazwisko na afiszu —  
kasa murowana, .„łedna z tysiącu” 
jest właśnie naprawdę.., jedi ') z ty­
siąca miłych, wesołych, al dość pi ze 
ciętnych komedyjek. Krótko — do­
bry flm rozrywkowy. Plus dodatko­
wy; Film wyświetlany w polsk m Ki­
nie. Z, B

NADUŻYCIA V. KINACH
ł, f wodu ujawnienia nadużyć przy 

sprzedaży biletów w kinach: Apollo,
Bałtyk, Majestic i Rialto, zarząd miej • 
ski cofnął zniżki podatkowe dla tych 
km do końca br.

ZADRZEWIENIE ULIC
V. zwią: ku z akcją zadrzewiania 

ulic stolicy, Towarzystwo Wzajemnej 
Pomocy właścicieli n eruchomości m. 
Warszawy zadeklarowała 10u urzpw 
do wysadzenia.

ROZRYWKI WARSZAWIAN
W sierpni" frekwencja w kinach 

osiągnę;, i czbę 739.44* osób, w tea­
trach 52.598 osób, na imprezach spor­
towych 46.962 osoby, "a wyścigach 
konnych 14 715 osób, na wystawach

MIEJSKIE: „Bounty”.
METRO: „Miłość w czołgu i rewia. 

M EWA: „światło w ciemności” i 
„Dziewczę z Budapesztu”.

MINFRWa : „Tygrys pacyliku”,
„Woonder bar" i dodatki.

MUCHA: -Burłak s nad Wołgi” I 
„Nocne życie bogów”.

MARS: „Armia Ewy” i „tona
dwóch mężów”.

NOW A TOMBGLA. „Mazur” i 
„Wszystko to żart”.

OKO PRASKiE: „Wesołe szaleń­
stwo' i „łrela”.

PAN: „Boki. i Lolek”.
KINO P (RAr Ś-GO ANDRZEJA: 

„Cyrk Sarana1’ i Pat i PaiacnOn ”.
PETIT TRIANON' „Armia Ewy” i 

„Kochaj tylko miiie".
POPULARNY; „Czarne róże” i re­

wia.
PRa GA: „Casino de Parts*1 i re­

wia.
RAJ: „Sztandar Wolności** i „Do- 

lorce”.
RIALTO. „zona czy seKretari.a”. 
RENON: „Żle Kocnana" i Niebez­

pieczny flirt”
RENA: „Jego wysokość całuje” i 

„Spełnione my”
ROMA: „Pinky”.
ROXY: „Mały marynarz” i aktu a.

ności ->> y •  ̂ i
SFINKS „Uplói ni sprzedaż”. 
SOKOL*. „Kochany łobuz” i dodatki 
SORRENTO. „Butza nad / nda- 

mi“ i „Parada rezerwistów",
STYLOWY „Grzesznik mimd wo­

li”.
ś ’ /TATOWIE: M-yerling“. 
STUDIO: „Meyeriing”.
JWIa T: „indyjscy piechurzy i „W  

bi&sKu szczęście “.
TON: Mały mardiarz”.
UGIICHAi T oku . .
UNIA* „Ostatni dzień.Pompei” i re­

wia.
YARIFTE: „Legion Nieustraszo­

nych” i „Jego Ekscelencja SubieKt”.

lowosłeniadtodBe^
MEBLE 100 ZŁ prześliczna
eypialma iti łowy, gabinet skrom- 
aieiszy 60. Nowy-Swist 80 róg Pte- 
rackiego.

55.160, w teatrzykach 28.S45 osób.
KAn a LI/ACJA SASKIEJ H P Y  

W najbliższych dniach rozpoczęte 
"fh? „ ace przy kanalizacji Saskiej Kę- 
PY- Na pierwszy ogień pójdź budowa 
stacji przepompowali ścieków w al 
Waszyngtona oraz budowa drugiego 
kolektora

z *  YŻKA CEN CHLEBA
Grgamzacie piekarskie w Warszawie 

^ najbliższych dniach wystąpić 
uo władz '■dmlmstracyjnych o uzyska- 

zgody na zwyżkę cen pieczywa 
ZAuSTRZLNIE STRAj KU 

■ u; y robotnicy w hucie szklą-* 
nej „v\ eneda”, wobec me uwzględnie- 
pta ich postulatów, zagrozili, że od n.e- 
dz.en rozpoczną głodówkę.

Wypadki i k*adzie-że
samobójstwa. W ogródku przy ul. 

dema 59 powiesi) się Bolesław Ol­
szewski, lat 28, ogrudnik (Gniewkow­
ska 35). Lekarz stwierdzi! zgon. Przy­
czyna samobójstwa nieznana.

U lasku kawenczyńskim pod Reni- 
oertowem zatruła się esencją octową, 
Stanistawa Tuszyńska, lat 20 z Rem­
bertowa. Zakończyło Się na przpptu- 
kainu żołądka.

Nieuczciwy urzędnik. Aresztowano 
34-letniego Franciszka L'pińskieg", 
funkcjonariusza urzędu pocztowego 
„Warszawa 41“ (Zamenhofa 19), ki 5- 
r> usiłował przvwl tszczyć czek na 2ou 
dolarów, otrzymany ccle.n doręczenia 
adresatowi.

Krwawa „Żelazna Nóżka”. Nocą 
wynikła w Ząbkach bójka między Wa­
cławem Wernio, lat 21, robotnikiem,

a druirim osobnikiem, imieniem Ry­
siek. pseudo .żelazna Nóżka”, nieu­
stalonego nazwiska. W czasie bojki 
„Żelazna Nóżka” poraniła ciężko bag­
netem Wemio, którego przewieziono 
w stanic beznadziejnym do szpitala 
1 rzem. Pańskiego.

Nożem w plecy. Ua skwerku przy 
ul. Targowej został uderzony nożem 
przez Ldwarda Witkowskiego (Targo­
wa 4) Stanisław Chtopik (Sol c 54), u 
którego lekarz stwierdził kilka ian 
klótych pleców i lcv 50 uda. Stan 
Chłopika groźny.
Aresztowanie Łagodzińskiej. W Kut­

nie aresztowano znaną w Warszawie 
złodziejkę, Zofię Łagodzińską, nig­
dzie nie meldowana Łagodzińs.-ja, 
przebrana za pensjonarkę, okradała 
dzieci, zabierając im książki, gar­
derobę 1 t. p.

PO WIZYCIE ZŁODZIEi l
UBIZriECZ SWŁ RUCHOMOfCI

-W - .r  S K fE fY i

T O W .  U B Ł Z H E C Z E K  S .A .

W A R S Z A W A  J A S N A  4 
T E L E F O N  154-4 0.

Ogłoszenie c licytacji w Warszawskim 
Lombardzie Miejskim. Dnia 8 paź­

dziernika 1936 r. o god;. 16-ej w sali 
licytacyjnej Cenraii W arsz-wskiego 
Lomba '0.1 Miejskiego, przy ul. -Sen. 
torskiej Ni 14 (gmach Zarządu Miej­
skiego), rozpocznie się licytacja za- 
„.av iw, przyję*ycft w Centrali i Od­
dziale I-ym Lombarciu przy ul. Liytcj 
Nr. 3(J, których terminy wykupu przy­
padły na czas do 31 maics 1936 r. 
włącznie i Nr Nr. 4538, 7266, 7478. 
8000 8384 '9296. 9850, 10285, H45f 
12210 13169, 13974, 14274, 15i S2
15977, 16723, 17ull 17092. 18345,
1942?. 202(X' 20276. 2C286, 204 .V
20.501 20522, 20555 20604, 21068,
21210, 22154, 22224, 22354 z póź­
niejszym terminem płatności.

W y n i k i  g o n i t w
z  d n i a  f 7  w r z e ś n i a

Gon. i, dyst. 3 200 mtr., nagr 3*)O0 
zl Ploty. 1) Ircha j. Głowacki, 2) |u- 
mar (18,5). Wygr. w 3,14 sek. aowoi- 
nie. Tut. 5,5-

Gon. 2, dysi 2 400 mtr., nagr. 1.600 
zl. 1) Jaspis j. OiesiadUńsk., 2) Giu- 
vanni u9), 3) iermai, U (49,5) Wyc.: 
Muezzin i Valdivia. Wygr, 2,37 
łatwo o 4 dl. Tot. 6.

Gon. 3, dyst. 1 jjO mtr., nagr I.80O 
zt. 1) Nola ż. Gili, /) Westa i36), 3) 
K ypryc, (41), i) Ne IN* (23,5); 5. Do- 
n.ne (2? 1). 6) log (109>, 7) ignis
(160,5). wyc. Flartlet II, Algier i Tę­
sknota \Xygr. w 1,7 s. I  o 1 dlng. 
Tot. 8,5, fr. 7,5 — 7 — 7,5 

Gon. 4, dyst. 2 R00 mtr., nagr 3.000 
zt. 1) Łokietek, ż. Fomienko, 2) Le 
Palatine (7), 3) Satrapa (119,5), 4) To- 
rtadore (142). Wyc Leander, Grant? 
Seigneur i Kubań. Wygr. w 33 sek. 
pewnie o i i pól dług. Tot. 14, fr. 
5,5 — 5- 

Gnt 5 dyst. ! 100 r ., nag, 2.400 
zt. 1) Lech 11, ż. Nowak, 2) Pegazus

<19 u), 3) Nur (53), 4) Gral (28,5), 
wyc. Tanga i Cylma, >vygr. w 1 min. 
7 sek la*wo, o 2,5 dług Tot. 8, fr 
5,50 1 6-50 zt.

Grn. 6, dyst. 1.60C m, nagr. iC-000 
zł. „Im. Gen. K Sosnkuwslcego**. 11 
Kmiolek, ż. Gili, 2) Kid (21.5), 3;
Cygnus i33,5), 4) Irresistible (19,5), 
5) Bobrujsk (13,5), wygr w 1 rr*n. 3g 
sek. łatwe o 2,5 dtug. Tot. 35, franc. 
12 i 12 zl.

Go- 7, dyst. *.600 m ragi 2-200 
zt. 1) Ice, ż. Stasiak, 2) Nord (11-50), 
i Golden Fiasch 119,5). Wyc.: Tam; 
no, Orangade, Kmiotek Wygi. w 1 
min. 40,5 sek. łatwo o półtorej dtug 
Tot. 9 zl.

Gen. 8. dyst. 2-100 tr., nagr. 1.400 
zl. 1) Kuternoga, j. Bitsiadzińsl.i 2)
Decobra (37,5), 3) king‘s Bughera 
20). 4) Ekran II (209;, 5) Sek.or 

03.5), fi) Lumen (3l). wyc. Impas i
Munel Wvgr. w 2 min 17 sek w
-• c e  o szyję. ..ot. 10, franc, 7.50 j


